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PIĄTEK 

Z całego kraju 
23,6 PROC. BUD1lETU NA OAWIA'f9, 

N a dw6ch posiedzeniach Sejmowej Ko~iejl 
Oświaty i Nauki rozpatrywany był prelunl· 
narz budżetowy Ministerstwa Oświaty i Cen­
tralnego Urzędu Szkolenia Zawodowego aa 
rok bież. 

Minister Oświaty - dr Stanisław Skn„ 
szewski, dokonując chara_kterystyki budżetu 
ministerstwa, podkreślił, że wydatki wszy­
stkich resortów n11- 9Światę stanowi4 23,6 pro­
cent ogólnego budżetu. Preliminarz przewidu­
je w stosunku do r. 1949 wzrost wydatków na 
oświatę o 43 procent. podczas gdy cały bud­
żet państwa wzrósł o 35,8 proc. Jest to naj­
lepszym dowodem pokojowej polityki Polski 
Ludowej w przeciwieństwie do polityki państw 
kapitalistycznych z USA na czele. Np. rząd 
Trumana wydaje na przygotowania wojenne 
52 razy więcej niż na oświatę. 

śLAD~I MARKIEWKI. o-kliwa porażka w Azji 
tk ł • } • ło • • 1• Wezwanie do wsp6łzawodnictwa długofuo-

Po 
lazło wśr6d g6rników wałbrzyskich żywy od-

SPO a a niewc n1czy sys.iem imperia izmu wego, rzucone przez g6rnika Markiewkę, zn~ 

C iJ i 03 C h i ZSRR - SR uznaje demokratyczny Rząd Vietnamu ~~:{:6:0~:p!f~~~Jr:~~i!!!\~~i=!.P;z~ 
Agencja CTK podaje: Przedstawicie­

le Republiki Demokratycznej Viefnamu 
przekazali ministrowi spraw zagranicz­
nych Czechosłowacji, Clementisowi d~­
klarację Prezydenta Republiki Demokra­
tycznej Vietnamu, stwierdzającą, że 
Rząd Republiki Demokratycznej Vietna­
mu jest jedynym legalnym Rządem Viet­
namu. reprezentującym ogromną więk­
szość ludności Vietnamu. Deklaracja ta 
zawiera równocześnie życzenie· nawią­
zania stosunków dyplomatycznych mię­
dzy Demokratyczną Republiką Vietna­
mu a Czechosłowacją. 
Rząd Czechosłowacji postanowił na­

wiązać stosunki dyplomatyczne z Demo­
kratycznym Rządem Vietnamu. Decyzję 
tę zakomm~ikował minister Clementis 
ministrowi spraw zagranicznych Repu­
bliki Demokratycznej Vietnamu, Hoan­
Min-ziamowi. 

* * * Agencja TASS .:łonosi z Szanghaju, że 
prasa chińska wita z za<l'owoleniem uzna 

nie Vietnamu przez Związek Radziecki. 
Nawiązanie stosunków dyplomatycznych 
między Chinami a Związkiem Radzie­
ckim, między Chinami a Vietnamem 
oraz między Związkiem Radzieckim a 
Vietnamem - pisze dziennik „Wen-Gu­
Bao" - oznacza szybki wzrost sił poko"­
jowych w Azji Wscho~.'niej i na całym 
ś.wiecie. 

Porażka, jaką ponieśli agresorzy ame 

k ' I d h · ' k'm stąpienie do współzawodnictwa długofa.zowe-
ry anscy W wa ce z naro em c ms 1 ' go zadeklarowali g6rnicy pozostałych kopalń. 
klęska kolonizatorów francuskich wal- * • * 
czących z narodem vietnamskim - są Dolnośląskie Zjednoczenie Przemysłu Wt· 
wielkimi zwycięstwami ruchu naro:l.lo- glowego złożyło meldunek, że plan wydobycia 
wo-wyzwoleńczego i rewolucji demokra węgla za mies_iąc. s~yczeń 1950 r •• wykonany zo 
tycznej _ po drugiej wojnie światowej. stał przez gorn1kow Zjednoczenia w 100,4 

F, kt t t · · y d w • d te procentach. 
a "'! e. S ano~ią wym o w~ 0 . 0 . • Szczególny sukces osiągnęła załoga kopalni 

g-o, ze mewolmczy system impenahz~u „Bolesław Chrobry", która mimo wielu trud· 
został w podstawach swych podwazo-

1 
ności zajęła przodujące miejsce wśr6d kopab\ 

ny. dolnośląskich. 

- -~--- --···~-----------------------------------

,,To h)'ł poważny krok naprzód'' 

Stosunki między Państwem a Kościołem 
przedmiotem wypowiedzi księży - uczestników ·narady „Caritas" 
Księża woj. szczecińskiego, którzy uczestni 

czyli w krajowej naradzi€ „Cadtas", mówią o 
prrzebiegu obrad i jego wY'I1i'kach z pełnym 
uznalJlliem ~ glęboik<iin zadowoleniem. 

Cieszę się, że mogłem wziąć udziiał w nara I Uczootn:ikiem narady był również :U. KęP­
dzie wan:szawskiej - mówi ks. Ja111czak, pro- ka, probosz<:;L z Trzebieży, osady cybaclclei. po 
bosz.cz w Gumieńcach. łożonej nad riaJ.ewem SLCZeeińs!k:im. Po powll'O 
Przekonałem się naoCIZIIlie, że nas, księży, cie oświadczył on: 

Włókniarki łbdzkie rzucają hasło 
którzy pragną dobrych st.osunków między Modim gorącym żymendem jest, aby Jak naJ 
Państwem ; Kościołem, jest w Polsce ni.e ma rychlej doszło do po.rmmmieoia między Pa6• 
Io. stwem a Kościołem. 

Jestem niezwy!kle zadowolony, że Prezy- KOll"Z)'S1tadąc a: tego, że przybyłem na nara-
d.e<rut nasz.ej Ojaz:yziny, Bolesłarw' Bierut, zape- dę, zatrzymałem się jeden dzień dzbu.ł.ej w · 
winił naszą delegaoję księży, iż Rząd Polski Warsutwie, by dokładnie obej:tv.eć odbudowu 
Ludowej dążyć będzie w da.lszym ciągu do na jącą się stOtlicę nas~go Pa~. Byłem llllu• 
wiąrza.nia por-OZUmienia z Kośoiołem. Narada mi-ony wdelk.imi postępami w odbudowie. Za 
waTSZawska jest wyirazem tego, że Kościół ka dale miasto w Pol.se€ nie może poszezyclć się 
tolicki w Polsce przeżywa PTZełomowy, takimi osiągnięciami. 

współzawodnictwa dla uczczenia Dnia Kobiet 
10 tysięcy kobiet, zaitrudnionyoh w PZPB 

Im. J. StaJ..iina w Łodu;h, iP!fagnąc ucu.cić :Mię­
dzynarodowy Dzień Kobiet, posta<now1iło pod 
jąć z<>bowiiązainoo prodJU.kcyjne, wzywając je­
dnoc:ześruie do współza!WOClaliotwa 'WSJZystkie 
W!łókniarki poJ.sikie, by tym samym przyczynić 
się do prv.edltemlilnowego wYikonania 6-letnie· 
go Planu. W jedlnQIIlyślrnie uchwalonym ape­
lu, czy.tamy m. CJn.: 
Postanowiłyśmy Międczynarodowy [)zień Ko 

b!Let uczcić wytężoną pracą, która iprowadrzii 
nas do dobrobyt.u, do stałego podlnoszenia srto 

py życiowej mas pracu.jącyoh., do odbudowy 
i ro11bud01WY naszego praemysłu, do wzmocnie 
nia międzynar<:>dowych sił, wailczą.cych o po­
kój. My, kob:ety, mamy szczególny obowią­
zeik: uccie&tnrlcrz.yć w wake o trwały, spraiwie­
cLliwy pokój, o przyszłość i szcrzęśd.e naszyoh 
dzieci. 

Robotnice ,postanawiają walcz.yć z aibsencją 
w pracy, spóźniainiem się i m.ewykonywan:iem 
baz akordowych oraz wzywają do wykona­
nia przez zespoły bazy ako,rdowe:i w oo nad­
mntlej 102 proc. 

zwrotny punkt w swojej historii. 
Słowa Prezyderuta Biel'uta utwierdziły mnie 

w przekonaniu, że narada nasza, ~tóra wy­
powr.edrliała się jednomyśliruie za nawiązaniem 
dobrych stoSU1I1ków międrzy Państwem a Ko­
ściołem, sipełtliła swoje zadanie. To był poważ 
ny krok naprzód. „Car.i.tas" będzie tą insty­
tucją kaitoiliaką, która opróca: swej MJiałalno­
ścd ehairytatywnej stanie się pomostem pomię 
dzy księżmi a Rządem Polski Lud~j. 

S a ingrad zaw żył o losach, świata 
Prasa radziecka w 7-mq rocznicę historycznego zwycięstwa 

W związku z 7 -ą rocznicą zwycięskie­
go zakończenia bitwy pod Stalingradem, 
prasa radziecka zamieszcza obszerne 
artykuły, poświęcone temu największe­
mu w dziejach zwycięstwu, które było 
wspaniałym triumfem stalinowskiej sztu 
ki wojennej. 

„Prawda" przypomina, że zbrodnicze 
sabotowanie otwarcia drugiego frontu, 
uprawiane przez anglo-amerykańskie ko 
ła rządzące - pozwoliło hitlerowcom 
podjąć ofensywę ła tern 1942 roku na 
froncie radziecko-niemieckim. Dziennik 
zaznacza że prawie wszystkie siły zbroj­
ne faszystów niemieckich rzucone zosta­
ły na front radziecki, podczas gdy prze­
ciwko anglo-amerykańskim wojskom w 
Afryce dowództwo hitlerowskie skiero­
wało zaledwie 1,5 proc. swych dywizji. 
Ponad!o w wyniku przymusowego spro­
wadzenia do niemieckich fabryk robot­
ników z europejskich krajów okupowa­
nych - hitlerowcy mogli zmobilizować 
dodatkowo poważną liczbę Niemców, 
zajętych dotąd w przemyśle i utworzyć 
z nich około 60 nowych dywizji. 

Bitwa pod Stalingradlem - pisze 
„Prawda" - to wymowne świadectwo 
wyższości radzieckiego ustroju społecz-

cach uj;:irzmionych przez faszyzm naro­
dów. Stalingrad przyczynił się do wzmo­
żenia ruchu oporu w krajach okupowa­
nych. Masy .pracujące wielu krajów, 

chyląc czoło przed bohaterami Stalin­
gradu, nazY'wają sławnym imieniem 
Stalingradu liczne place i ulice swych 
miast. 

• 
Całkowicie wyleczony z ran wojny 

Stalingrad rozwija się i rozbudowuje 
Ludność Stalingradu obchodzi '7 rocznicę hi:sitoryWJ!lego ZWYCięstwa nad armią hitle­

rowską - w poczucdu dumy i radości z osiągnięć uzyskanych w dmele 0>dbudcwy i r-0z­
w-0ju bohaterskiego mdasta. 

Potężne za.kłady przemysłowe zostały w całości odbudowane i r07JSZerrone. Produkcja 
ich jest znaiezin,ie wyis74 nili przed wojną. Już w dniu 70-lecia urod:llin Generalissimusa 
StaJina zakłady przemysłowe Stalingradu osi ą.gnęły P°'Liom produkcji, za.planowany na rok 
1950. 

W clą.gu ubiegłego roku oddano w Stalin grad.:lli.e do użytku ludności 90 tys. metrów 
kiwadratowych powierzohinl mieszkalnej. RMp~to r6wnież prace nad budową wiel.kiiej, 
30-kilometrowej magiistra.li miejskiej, która nostić będ.'llie imię Stalina. Przy tej magistrali 
zbudowane zostaną Iilcrme monumentalne gmachy. 

Robotnicy włoscy dz~ękują 
za wyrazy solidarności - swym polskim towarzyszom 

nego i państwowego nad ustrojem kapi- Centralna Rada Zw. Zawodowych otrzy-
talistycznym. mała od- Generalnej Konfederacji Pracy 

szył l dodał sił dó kontynuowania walki prze 
ciwko reakcji rodzimej i imperializmowi 
amerykańskiemu, walki w obronie chleba, 
swobód demokra.tycznych i pokoju. 

Stalingrad obudzil nowe siły w ser- Włoch (CGIL) pismo w którym czytamy m.in.: 
················-.„ ... -„„ ............... „ ...... „.„.-„„„„... Drodzy Towarzysze! 

Jak żyje i walczy 
Otrzymaliśmy Wasz telegram z oka.zjl bru-

talnego zabójstwa robotników włoskich w 
Modenie. 

Wytyczne pracy 
ZSL w roku 1950 

W Warszawie zak-0ńczyła się 2-dniowa 
konferencja przewodniczących i sekretarzy 
Wojewódzkich Komitetów Wykor.awczych Zjed 
noczonego Stronnictwa Ludowego, poświęcona·· 
omówieniu przebiegu scalania kol. b. stron· 
nictw ludowych i przeprowadzanych obecnie 
statutowych walnych zebrań gromadzkich k6ł­
ZSL oraz przeanalizowaniu wytycznych dzia­
łalności Stronnictwa na rok bież. 

W wyniku 2-dniowych obrad, kt6rym prze­
wodniczył prezes ZSL - marszałek Sejmu 
Władysław Kowalski - przyjęto gł6wne wy­
tyczne pracy Stronnictwa w tym roku. Dzia· 
łalność Stronnictwa koncentrować się będzie 
na 4-ch zasadniczych zagadnieniach: 

1) dalsze zacieśnianie sojuszu rohotniczo­
chłopskiego. 2) mobiiizowanie mas chłopskich 
dla wykonania zadań wsi, wynikających z pla 
nu 6-letniego. 8). wzmożenie walki z wyzy. 
skiem na wsi oraz z W8zelkiego rodzaju nie­
sprawiedliwością, marnotrawstwem i biuro­
kratyzmem, uprawianymi przez wrogów ludu. 
4) wzmożenie solidarności podstawowych maa 
chłopskich z klaęą robotniczą w walce o spra 
wiedliwy pokój w oparciu o światowy obóz 
pokoju ze Związkiem Radzieckim na czele. 
11~1111111111111111111111111111111~1111111111~u1111111n111n11u1111111111111111111u11m11111111mm:imm11111wu11111 , 

emo ra czny 1etnom wyrazy Waszej solidarności oraz Wasze współ 
czucie dla rodzin ofiar reakcji. 

d k ty V• I Przekazaliśmy robotnikom i ludowi Włoch 

(patrz str. 2-sa) Wasz odruch solidarności aiłęboko nas wzru 

Choć droga, którą kroczy C.G.I.L. I masy 
pracujące Włoch jest l będzie ciężka, to jes­
teśmy pewni, że doprowadzi nas ona do zwy 
c!'lstwa. Oto jak rozumiejq i realizuj4 uczestni­

generalny cy t. zw. unii zachodniej - „demokraty­
._zacjr; Niemiec," w T rizonii. 

Depesze podpisał sekretarz 
CGIL - Giuseppe di :Vittorio. 



STR. 2 „EXPRESS IWST_R,OW .A.N_X" 

Demokraty~zna Republika Vietnamu 

walczy o we prawa 
Knowania imperialistów francuskich spaliły na panewce 

Uznanie Demokratycznej Republiki mię i finanse, oraz wchodzące w skład * 
Vietnamu przez Związek Radziecki i Unii Francuskiej". Nie udało się 
Chiny Ludowe - postawiło Vietnam w Układ ten okazał się jednak mane- skim zniszczyć 
szeregach krajów obozu pokoju T postę- wrem imperialistów francuskich, dążą- bliki Vietnamu 

* * imperialistom francu-
Demokratycz.nej Repu­
drogą działań wojen-pu, potwierdziło w oczach całego świata cych d'o zyskania na czasie, aby przerzu- nych. 

iakt, że jedynie rząd demokratyczny - cić na terytorium Republiki nowy kon- Rząd francuski zastosował więc znany 
sprawujący władzę w 9110 kraju - jest tyngent wojsk. trick: na terenie okupowanym pr tez legalnym przedstawicielstwem narodu W grudniu 1946 r. dowójiztwo fran- wojska francuskie utworzył mariondko vietnamskiego. cuskie podjęło ofensywę przeciwko Viet wy „rząd" z byłym cesarżem Annamu Republika Demokratyczna wyrosła z namowi. Działania wojenne trwają do _ Bao Dai na czele. 8 marca 194Q r. 
walki ludu vietnamskiego, który naj- dnia dzisiejszego. zawarty został między tym „rząi:em_" a pierw w oddziałach partyzanckich. po- Wojska francuskie okupują ośrodki rząd'em francuskim układ, włącza.iący tern zaś w regularnych szeregach Armii przemysłowe oraz główne miasta i porty marionetkowe państwo do Unii Francu-Demokraty;:znej zdobywał wolność. Vietnamu, w szczegóności Saigon, Szo- skiej. 
Dziś przekreślone . zostały rachuoy lom (w Kochinchinie), Dalat, Turan, Ale „rząd" Bao Dai reprezentuje jedy-francuskich i amerykańskich imperia.Ji- Hue (w Annamie) i Haifon (w Tonkinie), nie garstkę reakcjonistów vietnamskich, stów, stawiających na marionetkowy liczące jednak łączn;e nie więcej niż 2 a poza tym nikogo. 

„rząd" Bao Dai. Ostateczne zwycięstwo miliony ludności. leży w rękach vietnamskich mas !udo- Rzad Ho Chi Mina dokonał szeregu re- I chociaż układ ten został ostatnio ra­wych, idących do walki pod kierowni- form· demokratycznych w Republice. tyfikowany przez reakcyjną większość ctwem Komunistycznej Partii Vietna- Wprowadzono \V życie :iemokratyczną francuski.ego Zgromadzenia Narodowe­mu, od lat przewodzącej ruchowi wyzwo konstytucję, utworzono wszędzie komi- go, chociaż popierają Bao Dai - „Czang leńczemu. I to zwycięstwo jest bliskie. tety ludowe jako organa władzy. obniżo- Kai-szeka Vietnam11" - imperia,Jiści * * no 0 25 proc. rentę gruntową, wprowa- amerykańscy, to nic nie zmieni ni~-
Republika Vietn~~u („Kraj Połud- dzono obuwiązek powszechnego naucza odwracalnych faktów: po pierwsze - ze nia") obejmuje obszary byłych protekto· nia i osiągnięto duże sukcecy w dziedzi- mimo kontynuowania przez rząd fran­ratów Francji, Tonkin i Annam oraz ko nie zwalczania analfabetyzmu mas !udo- cuski „brudnej wojny" - zwycięstwo lonii Kochinchina. wych, wprowadzono ustawę 0 pracy, któ ludu vietnamskiego jest przesą:ilzone. 
Te;ytorium Republiki wynosi 350 tys. ra zapewnia pracującym 40-godzinny ty Po drugie, że większość francuskiego km. kwadratowych, ludność - około 22 dzień roboczy i płatny urlop, zrealizo- Zgromadzenia NarodiOwego, że rząd miliony mieszkańców, z czego na tery- wano ubezpieczenia społeczne. Francji, nie reprezentuje woli ludu fran­torium okupowanym przez Francuzów Przdsiębiorstwa przemysłu wojenne- cuskiego, który solidaryzując się z wy­- 2 miliony osób. Według stanu z dnia go zostały znacjonalizowane. Nie <loko· zwoleńczą walką w Vietnamie pro.wa· I stycznia 1950 r. pod kontrolą Republi- n ano jednak dotychczas podziału ziemi dzi zdecydowaną, konsekwentną akc.ię o ki znajduje się 90 proc. całego teryto- obszarniczej, chodaż grunta rodziny ce- przerwanie „brudnej wojny". Ludu fran­

rium Vietnamu. Większość ludności - sarskiej Bao Dai i obszarników, którzy cuskiego dla którego walka o wolność i około 17 milionów - stanowią Anna- zbiegli do Francuzów zostały skonfisko-1 pokói w Vietnamie łączy się nierozer-mici. wane. ' walnie z walką o pokój na świecie. 
Republika Vietnamu utworzona zosta­

ła w wyniku powstania zbrojnego, które Mila nowina 
wybuchło w czasie wojny w prowincji 
Tonkin przeciwko okupantom japońskim 
i projapońskim rzą.:iom marionetkowym, 
istniejącym wówczas na obszarze Indo­

dla gospodyń 

chin. 
Pojawi s · ę · ęcei imbryków 

Na czele ruchu V.:YZW~leńczego stanął Produkc1·a wyrobów metarowych zwiększa si0 wydatnie Front Ludowy (Viet-Mm), w którym I ~ · 
kierowniczą siłą była partia komunisty- Pisaliśmy już kilkakrotnie o braku w 1 Przed WGjną ilość zak11pionych na-
;.:zna z obecnym prezydentem Republiki, Łodzi imbryków i niektórych wyrobów I czyl'i emaliowanych wynosiła 0,25 kg. na Ho Chi Minem na czele. . , • Sk tk· k' . głowę jedinego mieszkańca, a dziś wy-Dnia 2 września 1945 r. rząd Vietna- ~O:~howan) en. ~ 1 . te.go s~ ta ~e, :e nosi ona 0,40 kg. Produkcja nie może mu proklamował niepodiegłość Republiki jesh np. w POT po1aw1 się ktoregos dnia wtęc jeszcze chwilowo nadążyć za po­
Vietnamskiej. W ciągu września tegoż transport tych poszukiwanych artyku- trzebami luduości, pokrywając obecnie 
roku na terytorilllm Republiki wylądowa- łów, to wieczorem nie ma ich już nawet popyt na te artykuły w 80 proc. 
ły wojska angfo-hinduskie i francuskie, na lekarstwo. W związku z tymi bra· Pewną dozę odpowiedzia.Jności pono­które, pod pretekstem rozbrajania resz- kami Centrala Handlowa Przemysłu Me- si tu również aparat dystrybucyjny tek wojsk japońskich, wszczęły działa- talowego wyjaśnia co następuje: CHPM, który wspomiane artykuły roz­nia wojenne przeciw Republice. W porównaniu z okresem przedwojen prowadza nierównomiernie. Mankamen-Lud \tietnamski odpowiedział na to bo nym produkcja artykułów metalowych ty te zostaną jednak usunięte, a dalszy haterskim oporem. Francuzi musieli wzrosła w bard•zo zną.cznym stopniu. wzrost produkcji artykułów emaliowa. dnia 6 marca 1946 r. po:i'pisać w Hanoi To, że nie może ona z~pokoić w pełni nych i aluminiowych pozwoli na całko­z Republiką Ho Chi Mina układ wstęp- zapotrzebowania tłumaczy się tym, iż w wite pokrycie zapotrzebowania jeszcze ny, na mocy którego rząd francuski uzna związku z ogólnym wzrostem dobrobytu w roku bieżącym. Poważną poprawę na 
wał Republikę Vietnam jako „wolne pa!'i ludności, zw•ększył się poważnie popyt tym polu odczujemy już w najbliższych stwo, posiadające swój rząd, własną ar- na te artykuły. miesiącach. (n) 
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RUDOLF S.: W sprawie zalegania w wy­

płacie' przeż opornego pracodawcę oraz . p~ze 
trzymywania z1.siłku rodzinnego - powinien 
Pan zwrócić się do Inspektora Pracy. 

* • * 
WŁADYSf,AW CZYŻ: Nie podzielamy Pa 

na zdania, lecz przeciwnie, sądzimy, że dużo 
Winy ponosi właśnie Pan, który bł~dnie sądzi 
swojego 17-letniego syna. TraktuJe go Pan 
ciągle jak dzieciaka i sądzi Pan, że rola Je­
go, jako ojca, kończy się n~ łożeJ?-i~ na u­
trzymanie i... na strofowaniu. NaJw1ększym 
zaś błędem w Pana postępowaniu jest sta­
Wianie ciągle ze wzór swojej własnej osoby, 
z czego wynikałoby, że był Pan tzw. „cudow 
nym dzieckiem". Drogi Panie! Powinien Pan 
szanować zainteresowania swojego chłopca, 
nie odnosić się doń lekceważąco, nie pognę­
biać jego ambicji, lecz przeciwnie - nal~ży 
rozmawiać z nim, jak z doroslynl człowie­
kiem dzielić jego radości i troski, a napew­
no ~ajdzie Pan w synu najbliższego przyja­
ciela. · 

* • * 
PRZYSZŁY MARYNARZ: Służba w mary 

narce wymaga dużo zdrowia. Sądzimy, więc, 
że obecnie, kiedy musi Pan „tylko zaleczyć 
płuca" ~ jak o tym w liście do nas wspomi 
na - nie należy myśleć o zaciąganiu się do 
marynarki, lecz przede wszystkim o lecze­
niu i powrocie do zdrowia. życzymy tego Pa 
nu serdecznie. 

. * • * 
CZESŁAW NOWAK: W Towarzystwie 

Przyjaźni Polsko - Radzieckiej otrzyma Pan 
konieczne informacje. Adres: Piotrkowska 
Nr 272-b. 

* • * 
ZIUTA CZ.: O szansach uzyskania pracy w 

charakterze konduktorki w tramwajach łódz 
kich, może Pani dowiedzieć się tylko w Wy 
dziale Personalnym MZK. 

Ku czci Mic t iewicza 
Uroczysta akademia w Filharmonii 

W sali Filharmonii odbyła się wczoraj uro 
czysta akademia z okazji odsłonięcia pomni­
ka Mickiewicza w Warszawie. Na akademii 
obecni byli wśród zaproszonych gości m. in. 
prezes MRN Andrzejak i wiceprezydent Bu­
gajski. 

Po zagajeniu akademii przez wiceprez. Bu 
gajskiego, głos zabrał prof. dr J. Jakubowski, 
który zobrazował postać poety na tle epoki, 
podkreślając postępowość dzieł Wieszcza na­
rodowego. 

W części artystycznej zebrani wysłuchali 
reeytacji utworów · Mickiewicza, pieśni do 
słów poety oraz szereg utworów muzycznych 
Chopina i Moniuszki. 

K.onferencja w ORZZ 
Jutro tj. 4 lutego o godz. 10-ej w sali tea­

tru ORZZ przy ul. Traugutta 18 odbędzie 
się konferencja przewodniczących lub sekre 
tar:zy Powiatowych Rad Zw. Zaw. w Łodzi, 
przewodniczących i sekretarzy zarządów o­
kręgów i oddziałów Zw. Zaw., przewodni­
czących Rad Zakładowych z większych za­
kładów pracy oraz referentów socjalnych 
przy zw. branżowych z większych zakładów 
pracy. 

Na konferencji omówiona będzie m. in. 
sprawa współzawodnictwa oszczędnościowe­
go, roli grup związkowych w ruchu zawodo 
wym, znaczenia sojuszu robotniczo-chłopskie 
go itd. 

sylwetkę żony. Nie miał siły, ażeby odejść j le~li w sobie towarzyszy rozm6w we 
od niej. Ania energicznie wyprowadziła mgle. 
go do pokoju i zmusiła, by się położył. W miarę, jak zbliżała się do fabryki, u-

W domu na Dąbrowskiego zaległa cisza. czucie tej nieznanej szczęśliwości rozrasta 
I tylko Helena trwała w swej zabijającej, !o się w niej, olbrzymiało i wypełniało 
nieukojonej boleści. A za oknami wstawał każdą cząstkę jej istoty. 
śliczny,. jasny dzień. ~ło.ń;e. P.arzyło z ~zy Gdy wchodziła przez portiernię, jej o­
stego nieba pogodn.e. i, J~smeiące. Oboięt- cz; mimo woli poszukały po podw6rzu, 
ne na tragedie ludz.1 t sw1ata.„ czy gdzie nie ujrzy Stefana. Bardzo często 

Ale ta noc Golgoty Heleny rozbiła tw:ir I Obaj studenci mieli już wyjeżdżać. I je Monika łykała pośpiesznie śniadanie. 
dą skorupę niechęci do niej. Ania znalazła den i drugi skończyli chlubnie swe studia. Wychodząc, zajrzała do Krysi. Wydawa­
w sobie głębokie, ludzkie wsp6łczucie dla Wobec tragedii u Jon6w postanowili zo- ło się, że dziewczyna śpi głęboko. Od pa­
matki. Żal jej się jednocześnie zrobiło Rom stać jeszcze, by służyć pomocą. ru już dni zostawiała ją Monika jeszcze 
ka. Szkoda go. M6gł się przecież jeszcze Jon siedział obok Heleny i obejmował . śpiącą. Odkąd oficjalnie już przestała zaj­
zmienić, był młody. I wtedy dopiero od- ją opiekuńczym ukiskiem. Zdawała się mować się uniwersYtetem, wysypiała się 
czuła krzywdę, jaką doznali, cały ich nie zdawać sobie z tego sprawy. Jej oczy de południ:a. Miała teraz dużo wolnego 
dom. Krzywdę, kt6rą spowodował Ząrem wpatrzone były w jakiś kąt pokoju, dale- czasu. Ale obojętna jak zawsze na sprawy 
ba. Coś tu wczoraj było m6wione o napa- kie i obce dla otoczenia. domu, nie myślała zupełnie, by pom6c Mo 
dzie Romana na niego, o wyłudzaniu pie- Nie drgnęła, gdy Ania rozpaliwszy o- nice, kt6ra jak zwykle zajmowała się i wła 
niędzy. To wszystko nie tłumaczyło faktu gień na kuchni zaczęła szczękać garnkami. snym gospodarstwem i pracą w stoł6wce. 
iż Zaremba zabił Romana. Zabił jej brata! Dopiero, gdy dziewczyna podała jej ku- Było już p6źno, ale Monika weszła je-

! już nie czuła tego niepowstrzymane~o bek gorącego mleka, Helena spojrzała na szcze do Jon6w. Popatrzyła na Helenę, 
pragnienia, by biec i czuwać przy jego !6ż nią niewidzącymi oczami. Wypiła machi- poszeptała z Anią. Obiecała zadzwonić 
ku w szpitalu. By dzwonić bodaj co parę nalnie mleko i zapadła zn6w w swą mart- do jej biura i wytłumaczyć jej nieobec­
minut i dowiadywać się o jego zdrowie. wotę. Ania skinęła na ojca, by i on napił no~Ć. Mieszkanie było już czysto sprząt­
Nie.„ Był mordercą ... Zabił ... Ania poczu- się mleka. Odm6wił rozpaczliwym ruchem nięt!; po nocnej, bezładnej krzątaninie. 
ła się w pełni członkiem swej skrzywdzo- głowy. Nie ustąpiła, wzictła go zarękę i od Monika spojrzała ze wsp6łczuciem i 
nej rodziny. Ani nie spostrzegła, jak zna· ciągnęła od Heleny. sympatią na Anię. Dzielna dziewczyna ... 
lazła się w przeciwnym obozie. - Ty się tatusiu musisz trochę poło- Idąc pośi:-iesznie do tramwaju, zdała so-

Gdy nad ranem Monika odeszła do sie- żyć, bo się jeszcze rozchorujesz i co ja z b: ~ nagle sprawę, że na dnie jej duszy, 
bie i obaj studenci także, Ania zakrzątnę· wami wtedy pocznę? Masz, jedz. Zmuś przywalone nagłym nieszczęściem u Jo­
la się po mieszkaniu. Uścisk dłoni odcho- się. Prześpisz się z godzinę, ja będę pilno- n6w, tkwi jakieś nowe, radosne uczucie. 
dzącego Mariana, jego dobre, pełne przv- wała mamy. Może i ona uśnie wreszcie. Stanęła przed jej oczami wczorajsza, 
wiązania spojrzenie, wsączyły do jej u- Jon ociągał się, sp~glądał zaczerwienia- wzruszona twarz Stefana, gdy tak niespo 
drę.czonej duszy: okruch tkliJYJ.>Ści„ 1 ~mi oowiekarni na skuloną, zbiedz_oną dzianie dla siebie „odkryli się"~ GdY. zna-

widywała go, przechodzącego z jednego 
oddziału na drugi. 

Z pogodą i zadowoleniem zanurzyła 
się w swą zwykłą, codzienną pracę. W ja­
kie iś chwili usłyszała jego głos. Drgnęła ra 
dośnie, podniosła się od swych rachunk6w. 
Stał w okienku stoł6wki, uśmiechnięty, po 
godny, przyjacielski. 

- Dzień dobry, Moniko! - spoważniał 
raptem, bo dojrzał jej niewyspane oczy. 
Opowiedziała mu, co się stało na Dąbrow: 
skiego. Patrzył na nią zaskoczony, z ja­
kimś dziwnym wyrazem twarzy. 

- To ten dyrektor Zaremba? Niemoż­
liwe. Taki spokojny, zr6wnoważony czło­
wielc 

- Nie wiadomo, jak było naprawdl(. 
Zaremba jest w szpitalu. Podobno nie­
przytomny. Jedno jest pewne, że Roman 
nie żyje. 

- Biedule - rzekł powoli, patrząc po 
ważnie na Monikę. - Miałyście ciężką 
noc. 

Nie wiedziała, kogo miał na myśli. My­
ślał chwilę.. wreszcie spvtał: 

ID.c.uJ 
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SOBEK: - Co tutaj robicie?„ I SOBEK: - Nic beze mni~f Taka moja., SOBEK: - Hej, drabinę dajcie!... I SOBEK: - A to wpadłem! Muszę 
WICEK.: - ~hce.rry.y, naprawie rezer- zasada! I dlatego ... Ojej! Ratunku! Dra- WACEK: - Specjalnie dla pana zej- zbiornik wysmarować, bo mi prędzej 

wuar. Nie mozna zyc b~z w<?jly. I bina się łamie!.„ ścia nie warto jej naprawiać! • I drabiny nie przystawią! I to sam zawi-
SOBEK:.-: Do1brz~, a'1e Ja we.idę pierw WICEK: - P.ocoś pan się pchał? I WJ CEK: - Masz pan tymczasem pen- niłem, bo po co się tuitaj p'.erwszy pcha·· 

szyi To m1 się nalezy! WACEK: - Wal pan d'o środka! cizel i minię! Wysmaruj zbiornik! · Iem? Co za pech! 

Objazdowy Teatr Dramatyczny 
na gościnnych występach w Łodzi ,.. 

Do Ło<l•zi przybył zespół objazdowego 
Teatru Dramatycznego Domu Wojska 
Polskiego, który gościć będzie w na­
szym mieści\! do dnia } .5 bm. 

15 nowych szkół 
powstanie w mieście w ciągu najbliższych sześciu lat. Ulica 

Obrońców Stalingradu i p,ark im. Adama · ~tlickiewicza 
Wczorajsze obrady MRN nich, których przed wojną mieliśmy tyl· 

ko cztery państwowe, dziś mamy dwa-· 

Objazdowy teatr DWP wystawia prze 
rób kę słynne l powieśc'i Gorkiego „Mat­
ka" w reżyserii Chaberskiego. Sztuka 
będzie grana w sali teatrailnej „Ogni­
ska" przy ul. Moniuszki 1a. Dla człon­
ków Zw. Zaw. przyznano 50-proe..ento­
we zniżki za okazaniem legitymacji 
związkowej. 

dzieści a pięć. . 
W związku z przypadającą obecnie rocznicą zwycięstwa pod Stalingra- Następnie zabiera głos sekretarz KL. 

dem, mającego tak doniosłe znaczenie dla dalszych losów minionej wojny, PZPR. · 
Zespół .objazdowego teatru OWP ma 

za zadanie rozpowszechniać postępową, 
socjalistyczną sztukę teatralną wśród 
żołnierzy odrodzonego Wojska Polskie­
go oraz doci.~rać do zak!ad'ów pracy. 

Miejska Rada Narodowa, która zebrała się wczoraj na plenarne posiedze, - Oświata jest jednym z najważniej-
nie, postanowiła przemianować ulicę l l listopada na ulicę Obrońców Stalin- szych odcinków naszego życia. Od tego 

gradu. Lowiem co damy młodzieży, zależy ja„ 
Centralnym punktem wczorajszych obrad było sprawozdanie o stanie · ką ona zbuduje przyszłość. Kiedy w ro-

szkolnfctwa ogólnokształcącego na terenie naszego miasta, które wywo- ku t.945 budowaliśmy szkolnictwo od 
łało ·ożywioną dyskusję. podstaw, t1auczyciele nie patrzyli na Irzv miliony złnl~ch - w 1945 roku mieliśmv na terenie internatów, bo tylko trzy, rozporządza. przeszkody. Pracowali nie oglądając 

- '1 lodzi 97 szkół ogólnoksztafcących, ma- jące ogółem ... 188 miejscami! To ostat- się na zapłatę. Wygłoszone przed 
za parę bamboszy jących razem 890 klas. Dziś mamy tych nie jest powodem, że wielu z uczniów chwilą sprawozdanie nie jest ta 

Najwyższą do,tądl grzywną, bo trzema szkół 145 o ogólnej liczbie 1115 klas. musi korzystać z prywatnych stancji, na kim, jakim być powinno. Zawiera 
milionami złotych, ukarany został przez Tak więc ilość szkół, jak i ilość klas których często ulega reakcyjnym i des- ło ono dużo statystyki, ale brak w 
delegaturę Kcmisji Specjalnej w Lodzi wzrosła prawie o 60 proc. Zmieniła się trukcyjnym wpływom. nim było konkretnych osiągnięć, brak 
Karol Kujat, właściciel sklepu z galan- również n.1 korzyść liczba bibliotek. Ma W toku dyskusji zable;a głos wielu samokrytyki, nie nakreślało właściwej 
terią na rogu Piotrkowskiej i Daszyń- my icl;l obocnie prawie 30!), posiadają- radny-::h, którzy uzupełnia ją informacje linii klasowej. Bagaż przeszłości, po-
skiego. cych łącznie 737 tys. tomow. kuratora danymi z po<Jzc:::cgóinych jlzia- dejście mieszczańsko-kapitalistyczne, 

Kujat pobierał nadmierne ceny za Niewystarczająca jest natomiast licz- łów szkolnictwa. Tak np. w szkolnictwie zbyt jeszcze ciąży na aparacie oświato-
~prze<lawane przez siebie bambosze, za ba przedszko.Ji, których wciąż .ieszcze I zawodowym ilość -sz'.-<:01 wzrosła w Ło- wym. a o ·tym w referacie również nic 
które żądał 508 zł. zamiast 488 zł. mamy za mało! Za mało jest również dzi z 20 przed wojną do 120. Szkół śred nie usłyszeliśmy. W kuratorium nie ma 
Nadmierna chciwość nigdy nie popła- Z jeszcze właściwego socjalistycznego sto 
ca. (m) I w. Za w. 1t'ezmą czynniejszy udział sunku do pracy, skoro nie dowiedziełiś-
nvcwrrww•W&•· ...... :&ti>A" "S&UH .,.... my się dokładnie jakie szkoł:y powstaną 

Walce Spekulac«llq w Łodzi w ciągu p.lanu sześcioletniego. 
119 e Po wyczerpaniu listy mówców głos za 
Ala biera prezydent Minor. 

Do okulisty w Ubezpieczalnł Społecznej Akt , , z k, z d h ł - Jeżeli chodzi o zagadnienie budo-
Humor dla wszystkich!... w 

przychodzi jaldś biednie v;yglądający pacjent ywnosc wiąz ow awo owyc w I Sprawy te by Y przedmiotem specja;l- wy nowych szkół, mo~rn powH1.domić 
1 skarży się na bóle oczu. Lekarz zbadał go walce ze spekulacją była w roku ubie- nej konferencji, którn odbyła się ostat- kuratorium, że przewidujemy w planie 
i pyta: głym niedostateczna. Często zd'arzały się nio w Centralnej Radzie Zw. Zawod'o-

- Ile pan śpi na dobę? karygodTie fakty wypożyczania legity- wych. Była to ogólnokrajowa konferen- sześcioletnim budowę 299 nowych izb 
-Sześć godzin, panie doktorze... m „ · I h d h dl · f t · t . ORZZ szkolnych, czyli 15 szkół na terenie to-

ac11 zw1ąz rnwyc zawo owym an a r.1a re eren ow zaopa rzema przy . dzi. Obecnie trwają w szybkim tempie 
- To mało.„ Pan powinien spać więcej. rzom, którzy wykupywali na nie atrak- Radziła ona nad metodami dalszego prace przy btldO"'i·e szko'ł na Karolewi'e 

Niech pan weźmie przykład ze mnie. Chodzę • t b · t · i " · · t · · · t " 
spać razem z kurami... cyJne owary, a y Je nas ępme wyn esc usprawnienia zaopa rzen1a swrn a pra- i Wólczańskiej oraz szkoły na Stokach, 

- Panu doktorowi to dobrze, ale skąd Ja na „ręczniak" i tam sprzedać ..po spe- cy, kt, . k t . , . . . . 
mam wziąć kury? kulacyjnej cenie ludziom pracy. W wyniku obrad postanowiono m in. 0 . ore1 ·ura onum rowmez Jeszcze me 

* • Notowano również fakty odstępowa- ożywić działalność społecznych komisji wiM ·w·„ m t h zk 'ł t b tu 
Pan Hipcio wraca ;od gazem do domu. nia talonów. a nawet były i takie wy- kontroli cen przez uaktywn ienie delego- . 0 ,;':l~ .0 re on ac ~ .0 ' rze a ł 

Na ulicy zatrzymuJ·e si„ przed sklepem i padki ż0 lu<l'z1·e pracy s<=:mi lrnpowali to- n·anych do nich zw· · k w· 'w podkresiic Jak to zagadmeme wygląda 0 
" - vv • • iąz .0 co · I w roku ubiegłym. _Pracownicy kurato-

długo się przygląda wystawionym za szybą, war dla handlarzy, dzialając w ten spo- Wszelkie niedomagania aparatu dystry rium i Wydziału Oświaty powrócili z 
butelkom. ~reszcie wzrok jego zatrzymuje sób na szkodę innych ro1'.otników i pra-
się na napis1~: , cowników umy~łowvch. bucy jnego poddane będą obserwacji, po urlopów na dwa tygodnie przed począt-

- Sprzedaz win i wodek. z i l. z d - · a ł czym opracuje się- odpowiednie wnioski, k~em. roku szkolnego, i przypomnieli so-
Pan Hipcio żałośnie kiwa głową, wch~dzi w ąz.ci . awo owe m.e rea,,,owa Y na b k ł kt t b t 

do sklepu i zwraca się do właściciela: 11e naduzyna dostateczme energicznie i zmierzające do usprawnienia dystrybu- ie., ze V) SZI ·o_y, (ore ł rze a ~er on •0i 
- Panie szanowny„. Czy wcale panu nie często nie wyciąga!y konsekwenc.ii or- c.il oraz zaostrzenia wałki ze wszelkimi wa~. a a .a (Cja P0 ega a w wif ~zosc 

żal sprzedawać wódki?... ' ganiz11cy.inych w stosunku do w.lnnych. prz~jawami spekulacji. (s) na im~ro~izow.amu. W roku b ezą,cym 
---------------~,,..,,..,,, __ _,_........ "'"""_ ... ~ tak byc me moze. Chcemy rozpocząc re-

p t „ -11 „ monty w tym samym dniu, kiedy dzieci 
rzygo OW an11a Ul.O SeZODU WIOSenne~O l:lpuszczą mury szkolne i dlatego najpóź 

l!Dęce1· towaru· ' 111 szy y o· r ~f~~d~d~a~~:d~~s~~?u!~~faćcj~ ~~~h~t czne, co i gdzie należy ~robić. 
W toku da,!szych obrad postanowiono 

utworzyć specjalne przedsiębiorstwo 

Nl·e zabrakn;e kretono' w, 1· edwabi i· z· orz· et miejskie robót wo.11ociągowo-kanailiza-
·ł. l·yjnych, które zajmie się budową ruro-

Wprawdzie zima panuje jeszcze niepo · Na rynek riuci się Więcej .towaru niż 
dzielnie, lecz CentraJq Tekstylna zawcza w roku uWegłym. Tkanin Jedwabnych 

I i lnianych b~dzie o .30 proc. więcej, wy-
su już przygotowuje się do nade 1odzące. robów dznew!arskich 0 35 proc. wi~cej. 
go sezonu w;o.sennego. W składniach Wełny, przemysł wyprodukuje o IO proc. 
gromadzi się znaczne ilości kretonów, więcej. 
jedwabi, żorżet itp. Nowe w;elobarwne Centrala Tekstylna, planując zaopa­
desenie: kropki, groszki, kwiaty, kolory ~rzenie poszczególnych rejonów, bierze 
jaskrawe w perkalikach i pastelowe w pod uwagę istotne po~rzeby lokalnego 
iedwabiach zapowiadają \Viększy niż do- rvnku. uwzględiniaj9c przede wszystk im 
tychcias wybór materiałów. ilość mieszkańców. Zdarza się jednak, 

Opracowano już kalkulację nowych że plany te dezorganizuje niespodziewa­
towarów. Kretony będą kosztowały 200 · ny napływ klientów z innych miast. Np. 
- 300 zł. metr, żorżety krepowane od przenaczone :lQa wsi towary nie są od-
1.400 zł. do 2.700, przy czym będzie je bierane w terminie przez spółdzielnie 
można nabyć w ośmiu kolorach. gminne, wskutek cze!!o chłooi iarla rlo 

miast po zakupy, a nieodebrane 
blokui0 magazyny hartowni. 

towary ciągów z Tomasżowa dó Łodzi. Utwo­
rzenie odrębnego przedsiębiorstwa stało 
się koniecznym ze wzglęfo na olbrzymi 
koszt tego p1zedsięwzięcia. Budowa ru­
rociągów przewyższy prawie trzykrot-

Podobne fakty zdarzają się dość czę­
sto. W rezultacie klienci, nie mogąc się 
docisn;JĆ d10 lady sklepowej, winią prze­
mysł, Centralę Tekstylną itp„ podczas 
R"dY winę ponosi wadliwe rozdzielnictwo 
i niedbalstwo oraz brak odpowiedzialno­
ści kierowników terenowych placówek 
handlowych. 
Toteż zawczasu należy tak zreorgani­
zować pracę, aby błędy zeszłoroczne nie 
powtótzy!y się w tym roku i dy8trybt.i­
cia odbywała się ZLJpe łnie sprawnie z 
nn7vtki~m dla świata- oracv (n) 

nie koszt budowy trasy W-Z. ' 
Następnie uchwalono przemianowa­

nie parku na Julianowie na park im. 
Adama Mickiewicza oraz zmiane na­
zwy trzech szpitali ló<lzkich: szpitala 
Anny Marii na im. Janusza Korczaka, 
Betleem na im. Marii Curie-Skłodow· 
skieJ i szpitala przy ul. Sterlinga na im. 
dr. Seweryna Sterłinf.?'a. Poza tym po­
wzięlo rÓ\Vnież kilka uchwał o charak· 
terze administracyjnym. 'mk) 
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ANNA CIESIELSKA 
.Na przędzalni PZPB Nr 2 wszyscy znają 

Annę Ciesielską. Jest zawsze pogodna, ko­
leżeńska, i sumienna, zarówno w pracy, jak 
i w życiu prywatnym. A co najważniejsze, 
pomimo swych zasług na polu współzawod­
nictwa wcale nie !;tara się zaimponować 
swym powodzen'iem innym. Owszem pouczy 
często nie jedną koleżankę w jaki sposób 
można osiągać dobre wyniki. w pracy, ale 
tylko dlatego, aby jej pomóc. 

Anna Ciesielska jest wdową, matką doro­
słej córki. Jest łodzianką, chociaż pochodzi 
ze wsi, z rodziny drobnych rolników. Bierze 
żywy udział, w współzawodnictwie uzysku­
jąc w ostatnim etapie I nagrodę. 

„EXPRESS JLUSlROW ANY." Nr. 34 

I Ogslf, ut11 jen1ą... . 

·Ja podnieść poziom spotiu? 
Młodym zawodnikom z „pierwszego kroku" należy umożliwić częste starły. - Brak 

odpowiednich pomieszczeń poważnie utrudnia pracę 
Po artykule przewodniczącego ŁOZB, ob. takie, w 5 wagach, od mu-szej do półśredniej, 

Ejmego1 zamieszczamy dzisiaj drugą z kolei winny być organizowane dla mładzieży s-zkol­
wypowiedź dyskusyjną, poświęconą zagadnie- nej bez.płatnie. 
niu poziomu pięściarstwa w naszym mieście. Ale gdzie je UiI'Ządzać ! I właśnie tutaj nar 

najsurowsze konsekwencje w stosunku do st­
dziów, punktujących w widoczny sposób :do-­
śliwie. 

I wreszcie jeszeze jedna sprawa - umożli­
wienie treningów klubom, które mają więks~ą 
ilość zawodników, Tr:reba im przyd~ielać ~ęk 
szą ilo'ŚĆ godzin i większe sale, niż tym klu­
bom, które posiadają 15 czy 20 zawodników. 
W tym wypadku WUKF powinien przeprowa­
dzić kontrolę sal treningowych i odpowiednio 
zmienić decyzję o przydziałach, dostosowując 
je do isfoty potrzeb. 

J. Okołowicz. 

Przyczyn· nis:kiego po1ziomu boksu w Ło-- trafiamy też na pewne istotne dla boksu prze 
dzi jest dużo. Wyda.je· mi się, że przede wszy szkody - brak sal. Oczywiście, zupełnie słu 
stkim należy tu podkreślić brak należytego sznym pociągnięciem byłoby organizowanie 
zrozumienia i zainteresowania wśród młodzie- „czwartkówek" czy „piątkówek", ale do tego 
ży. Dawniej każdy z pięściarzy przed wej- trzeba mieć odpowiednie pomies·zczenie. Gdy­
ściem na ring miał plan walki opracowany, by chciano przydzielić pięściarzom jedną z 
do czego sam przykładał się najwięcej. Tre- ich dawniejszych sal. tj. „Tęczy" na Piotrkow 
nerów przed rokiem 1939 można było na pal- skiej, „Zjednoczonych" na Przędzalnianej, 
cach policzyć, dlatego też każdy zawodnik był IKP na Ogrodowej (obecnie używa.na tylko 
sam dla siebie trenerem. Obecnie wchodzi on przez „Bawełnę"), Victorii czy Zrywu na Ki- * • * 
na ring z myślą, że sekundant wygra mu lińskiego - robota poszła.by o wiele szybciej Dyskusja nasza na temat poziomu pięściar-
walkę. Ponadto więcej czasami myśli o zaba- naprzód. stwa łódzkiego zatacza coraz szersze kręgi. Z 
wie, niż o sporcie. · Pilną sprawą jest również przeprowadzenie nadsyłanych wypowiedzi wynika jaSillo, że 

Jeśli chodzi 0 zitwody 0 mistrzostwo ligi i kursu dla instruktorów, po ukończeniu które- sprawa ta leży na sercu wszystkim zwolenni­
p~szcze·gólnych klas., powinny według mnie go należy Wy-eliminować tzw. „dzikich trene-. kom boksu. Zamieszczone w nich uwagi z pew 
być utrzymane. Dają one bowiem zawodniko- rów", którzy marnują na.s•ze młode talenty. nością będą wykorzystane przez odpowiednie 
wi tak potrzebną rutynę. Co więcej - nale- Oddzielny rozd~iał należy ~ię sędz!owan~u: czynniki s.portowe, w ich pracy nad podnie­
żałoby jeszcze wpcowadzić klasę „C" do mi- Tut.aj bezwzględnie trzeba Jak naJszybcieJ sieniem poziomu łódzkiego boksu. Uwagi te 
strzostw okręgu w której walczyliby młodzi wprowadzić system jawności w punktowaniu, zachęcą ponadto dalszych działaczy oraz za-­
zawodnicy po ,:p1erwszym kroku''. Zawody I a do chwili jego wprowadzenia wycią.gać jak wodników i „kibiców" do ~powiadania się w ' - .. -- ~ -==~._ tej sprawie. Na pewno kazdy z nich będzie 

Z ła a: I ., kła s I k . miał jeszcze coś do powiedzenia. Czekamy .. os,awi11 pun ,y na ąs. u :;111_1111-:m~1111..-m_111_111 __ 

Wysoka porażł<a hokeistów ŁKS z Górnikiem (Janów) Poznan I Pomorze 
--ł&:lllill!!l!li!Rl!Zi!!llBr.. ___ l!llllllłl-----~ Półfinałowe spotkanie o mistrzostwo ligi ho (3:0). Szybki i dobry kondycyjnie Antusze- gromią przeciwników w boksie 
TE A 1f 111'11' kejowej rozegrane w Giszowcu między ŁKS wicz był nalepszym na lodowisku. Dzielnie Rewanżowe spotkanie bokserskie między 

Im. Stefana Jaracza - „ZIELONA ULICA'' 
godz. 19.15. 1 

Nowy - Dziś teatr nieczynny. 
Powszechny - „PRZEŁOĄ:'.[" - godz. 19. 
Lutnia - „KRÓLOWA PRZEDMIESCIA"-

Włókniarz a Górnikiem (Janów) zakończyło sekundował mu Mrówczyński, zdobywca 6 Poznaniem a Sląskiem zakończyło się zwy­
się zasłużonym zwycięstwem lepszej pod każ bramek ·dla Włókniarza. Dwie pozostałe zdo cięstwem Poznania w stosunku 12:4. Poznań 
dym względem drużyńy gospodarzy. Najlep byli Urbański i Przytulski. Hunorowy punkt wystąpił bez Liedtkego, Kupczyka i Grzela­
szym na lodowisku był Gansiniec. Włóknia- dla drużyny poznańskiej zdobył jej najlep- ka, śląsk natomiast bez Grzywocza, Bazar 
rze grali chaotycznie, a przede wszystkim za szy zawodnik - Łącz. nika i Nowary. • 

godz. 19.15. 
wiedli strzałowe. Ich mocnymi punktami by W drugim spotkaniu międzyokręgowym Po 
li Makutynowicz w bramce i Chodakowski CRACOVIA - LEGIA 5:3. morze wygrało z Krakowem w stosunku 12:4. 

„Osa" - „ROMANS Z WODEWILU" -
godz. 19.30. 

ADRIA - Dzieci z jednego podwórka - 16, 
18, 20. 

BAŁTYK - Czarci żleb .:..- 17, 19, 21. 
BAJKA - Pieśń tajgi - 17.30, 20. 
GDYNIA - Aktualności nr 6 
HEL - Sluby kawalerskie - 16, 18, 20 
MUZA - Bogata narzeczona - 18, 20. 
POLONIA - Czarci Żleb - 17, 19, 21. 
PRZED\VIOSNIE - Sumienie - 18, 20. 
ROBOTNIK - Czarodziej sadów - 18, 20 
ROMA - Wschodnie zaloty - fa, 20. 
REKORD - Złoty kluczyk - 16; Klęska 

szpiega - 18, 20. 
STYLOWY - Wieczna Ewa - 18, 20. 
SWIT - Dzieci ulicy - 18, 20. 
TATRY - Dzwonnik z Notre-Dame - 16, 

18,30, 20.30. 
TĘCZA - świat się śmieje - 16.30, 18.30, 

20.30. . 
WISŁA - Rajnis - 16.30, 18.30, 20.30. . 
WŁOKNIARZ - Czarci Żleb - 16.30, 18.30, 

20.30. 
WOLNOSC - Czarci Żleb - 16, 18, 20. 
ZACHĘTA - Ali Baba i 40 rozbójników -

18, 20. 
•llllWllilDlllll-llłlm:lmllll-łlll-1111-1111-11 
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Komunikat Wydz. Sportowego Nr 14 
Kl. A - niedziela, 5 bm. 
Ogniwo - Związkowiec, godz. 11, sala 11 

Listo·pada, sędzia miejscowy. 
Kl. B. 
Włókniarz Zd. W. - .Budowlani, godz. 11, 

sala Włókniarz, sędzia Picz; Włókniarz Zelów 
- Stal Zd. W., godz. 12, sala Wł6kniarz., sę­
dzia miejscowy; Unia Pab. - Spójnia Ł„ 
godz. 11, sala Pabianice, sędzia Borowicz..; 
Gwardia Ł. - Włókniarz Pab„ godz. 11, sala 
Nawrot 27, sędzia Błaszczyk; Unia - Ło­
dzianka, godz. 11, sala Wysoka, sędzia Łu­
czyński; Boruta - Stal Ł„ godz. 11, sala 
Zgierz, sędzia Kwiatkowski, Kolejarz Łowicz 
- Włókniarz Zg„ godz. 11, sala Łowicz, sę­
dzia Czaplak, Bzura Oz. - Kolejarz Kol., 
godz. 11, sala Ozorków, sędzia Gałkowski. 

Hok~iści „Dynamo" 
ponieśli trzecią porażkę 

Moskiewskie Dynamo doznało trzeciej po-

w obronie. Nie udał się Legii rewanż za porażkę w 

KTH - STAL (KATOWICE) 10:4. 
KTH wystąpił w swym najsilniejszym skła­
dzie i miał przez cały czas meczu przewagę, 
górując nad Stalą zarówno taktycznie jak · i 
kondycyjnie. Słabiej niż normalnie wypadli 
w tym meczu Csorich i Lewacki. Poszczegól 

· ne tercje przedstawiają się następująco: (2:2) 
(7:1), (1:1). 

WŁO:lINIARZ ZG - AZS (POZNA~) 8:1 
W rewanżowym spotkaniu o spadek z ligi 

Włókniarz zgierski raz jeszcze potwierdził 
swą wyższość nad poznGńsk.imi akademikami, 
zwyciężii;jąc ich w stosunku 8:1 (3:0) (2:1) 

Krynicy, odniesioną z Cracovią w stosunku 
22:1. I tym razem krakowianie wyszli zwy­
cięsko, chociaż w mniejszym stosunku 6 :5 
(2:1) (0:2) (6:4). Gra prowadzona była w szyb 
kim tempie i dostarczyła wielu emocjonują­
cych momentów. Legia zawdzięcza tak niezna 
czną porażkę doskonałemu Bromówiczowi. 

POLONIA (BYTOM) - GWARDIA (BYDG.} 
3:2. 

W spotkaniu o spadek z ligi Polonia poko 
nała również w rewanżowym meczu Gwar­
dię. Gra była bardzo ostra, w wyniku czego 
najlepsi zawodnicy gospodarzy odnieśli koń.tu 
zję. 

----~--~~~-

Pod kosz~1n i przy siatce 
Międzyszkolne zawody o mistrzostwo Łodzi - rozpoczęte 

W · sali „Ogniska" ro::poczęły się. wczo~aj I .Towarzyskie spot!rnni~ w siatkówce męskiej 
przy wielkim zainteresowaniu młodzieży m1ę- między reprezentacJą Sieradza a XI Gimńa­
dzyszkolne zawody w siatkówce i kos1zyków- zjum zakończyło się porażką gości w stosun­
ce o tytuł mistrza Łodzi. Do imprezy tej zgło ku 1 :2. 
siła swój udział pokaźna ilość drużyn. Przez W kos.zykówce męskiej Gimn. · K~perni~a 
salę „Ogniska" przewiną się bowiem 42 z?oby.ło pu~kty walkow~rem, wobec,_ me~tawrn 
drużyny szkolne. ma. s1ę1_?ruzyny X~X Gunn. Vv spocki;n,i,u to-

Po przemówieniach nacz. wydziahl VJI Ku- "".a~zys.n.im z III Gnnn. TPD „Kopermk zwy 
ratorium - W. Michał-Owskiego i prezesa cięzył 28:24 (22:9). 
MKS - Wojtkowskiego, jako pierwsze sta- Gra stała na b. niskim poziomie, przy czym 
nęły do boju drużyny siatkówki żeńskiej XI uczniowie wykazują zasadnicze błędy w szko­
Gimnazjum oraz Liceum Pedagogicznego. Siat leniu. Gry o,wojej nie opierają w ogóle na 
karki „jedenastki" h:tw-0 rozprawiły się z prze szybkości, która winna być tutaj głównym 
ciwniczkami, wygrywając 2:0 (15:5, 15:1). I atutem. 

Kula jednak najlepszy ... 
Staszek Marusarz poniósł drugą porażkę 

W ramach „Dnia Narciarza" odbył się w 
Zakopanem, staraniem SNPTT otwarty koi:­
kurs skok.ów z udziałem kadry reprezentacy,1-
nej PZN. Była to generalna próba czołowych 
sl;rnczków przed wyjazdem na puchar Tatr do 
'tatrzańskiej Łomnicy. 

W konkursie wzięło udział 20 zawodni.ków. 
Zwycięzcą ponownie został Jan Kula. Maru­
sarz poniósł drugą porażkę i po dwu słabych 
skokach w~·cofał się z konkurencji, 

A oto wyniki konkursu: 
1) Kula - skoki 62;80;80 - nota 329 pkt„ 

2) Tajner - skoki 66; 74,5; 77 - nota 321 
pkt., 3) Klamerus - skoki 60; 71; 71 - nota 
287,5 pkt„ 4) Kozak - skoki 65; 76,5; 78,5 
- Nota 286,5 pkt., 5) Daniel Krzeptowski -
skoki 62; 76; 76 - nota 285,5 pkt. 

Konkurs, któremu przypatrywało się około 
3.000 widzów odbył się w dobrych warunkach 
śniegowych i przy pięknej pogodzie, W loży 
honorowej obecni byli przedstawiciele świata 
literackiego i naukowego ZS'RR i krajów de­
mokracji ludowej, bawiący na wycieczce w 
Zakopanem. 

rażki w tegorocznych rozgrywkach hokeje- Ga1· a· ICZY. w t, rzec·1e1·. rmmn.· dz. Ee wych o mistrzostwo ZSRR, przegrywając ze U li ~ . ~ 
Skrzydłami Sowietów 2 :5. Zdobywszy dwa 
cenne punkty, Skrzydła Sowietów wysunęły C h ł ł • ł · 
się na trzecie miejsce w tabeli rozgrywek. zec OS owacja mis rzem ŚWIO O W ping-pon·gu 
U~ysk?łY one 22 Pk;t. w. ~~ gracht ~:Fiamo 

1 
W tych dniach odbyło się finałowe spotka- I W trzeciej rundzie mistrzostw duży sukces 

zaJmuJe nada.I drug~e mieJsce ":' a e, i, r;1~ nie 0 mistrzostwo świata w tenisie stołowym odniósł Gaj, który w ł~d.nym stylu wygrał z 
jąc 24 ł'.kt. Niespodzi~nkę przym~lo ro;mez w konkurencji męskiej, w którym Czechosło- Mai von Hoek· (Francja) 3:1 (19:21, 21:15, 
spotkame !1"1osk1ews~n~go Spa~ta a z !na- wacja pokonała Węgry 5:3. 21:17, 21:17). 
mem (Tallm) Zwycięzyła druzyna estonska. . ( ) · · ł y k 

3 
o 

Napływają zgłoszenia 
do zawodów ~ Puchar Tatr 

w CSR 
Do Komitetu Organizacyjnego II Międzyna 

rodowych Zawodów Narciarskich o · puchar 
Tatr wpłynęły dalsze zgłoszenia zawodników 
zagranicznych. M. in. Węgry i Rumunia za­
powiedziały przysłanie na zawody po 35 za­
wodników, Francja - 25 narciarzy klubów 
robotniczych oraz Bułgaria. 

ł..ącznie z uprzednio zgłoszonymi zawodni­
kami polskimi i fińskimi oraz narciarzami cze 
chosłowackimi, liczba znanych już uczestni­
ków zawodów wynosi 292 osoby, Spodziewa­
ne są jeszcze dalsze zgłoszenia. 

Dobrze się spisują 
juniorzy na mistrzostwach 

Polski 
W drugim dniu narciarskich mistrzostw 

Polski juniorów w Wiśle, przeprowadzono trzy 
konkurencje: biegi juniorów grupy C na dys­
tansie 12 km, dziewcząt - na 8 km oraz 
chłopców w klasie B - na 8 km. Dobre wy­
niki, zwłaszcza w kon~mrencji dziewczą.t, 
świadczą o dobrym przygotowaniu uczestni­
k'ów do tegorocznych mistrzostw. 

Wyniki: - juniorzy grupa B, dystans 8 km 
- 1) Karpiel J. (SNPTT Zakopane) 32:59, 
juniorzy grupa C, dystans 12 km - 1) Da­
widek (SNPTT Zakopane) 45:28, dziewczęta 
dy&tan,s 8 km - 1) Cieciałówna (LZS Bara­
nia) 36:31. 

PAŃSTWOWE ZAKŁAD:Y 
PRZEMYSŁU BAWEŁNIANEGO NR 4 

W ŁODZI 

zaangażują natychmiast: 

1) TECHN'".t.KA - MECHANIKA na 
samodzieine sta;nowisko w Wydz. 
Ruchu 

2) TECHNIKA - MECHANIKA do 
Wydziału Ruchu 

3) TECHNIKA - MECHANIKA na 
stanowisko Kierownika Postępu 
Technicznego. 

Zgłoszenia przyjmuje Wydział Personal 
ny, Łódź, ul. Sienkiewicza 82-84. 58-u 

PANSTWO\'VE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU DZIEWIARSKIEGO Nr 3 

Łódź, ul. Sienkiewicza 82-84 

9oszukują: 

l, KIEROWNIKA SEKCJI GOSPO­
DARKI MATERIAŁOWEJ ze zna-
jomością igieł dziewiarsko-pończu­
szniczych. · W czwartek ro~poczęto też pierws·zą rundę Sido Węgry zwyc1ęzy :..a wczy a . : 

indywidualnych mistrzostw świata w tenisie (21:15, 21:~1, ~l:l8). Solter (Węgry~, P0 . rue-1 2. KOTONIARZY. I 
Włókniarze zoierscy stołowym. w rozgrywkach tych wzięli udział zwykle zac1ęteJ walce, . pokonał Widerę 3:21 

ei wszyscy polscy zawodniĆy. W wyniku spotkań ą5:21,_ 23:21, 21:15, 19:21, 21:19), ,a spotk~- Zgłoszenia osobiste przyjmuje Wy-
wygralffi z poznańskimi kolegami Gaj zwyciężył Mezei (W ~gry) 3:2 (13:21, me RoJzen (Izrael) - Gayer zakonczyło się 1ział Personalny. 72_k 

w towarzyskim meczu hokejowym Włók- 21:18, 15:21, 21:14, 21:19), Otręba uległ mi- porażką Polaka 3:2 (21:18, 12:21, 21:12, 12:21, ..._ ___ , ______________ ..; 

niarz (Poznaii), grając pierwszy raz po prze strzowi Wę01ier Sido 0:3 (13:21, 19:21, 14:21), 21:18). I c 
szło rocznej przerwie, uległ Włókniarzowi ze Kawc

0

zyk ;wyciężył Krafta (Austria) 3:0 . Tak więc w trze:iej rundzie walczy , tylko zyta1' cie 
Z · 1 " (O 3 o 3 1 2) (21 :8, 21 :14, 21 :14). Jeden Polak - GaJ. gierza :o : , : , : . »Express Ilustrowany(( 
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